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Dobrze siedzieć pod jabłonią

W południowym słońcu,

Dobrze patrzeć na motyle,

Kwiaty fruwające,

Chłonąć ciszę, przesyconą

Nagrzanym powietrzem,

Albo małe, błahe myśli

Rozpinać na wietrze.

Dobrze chmurki ciepłych marzeń

Jak gałąź naginać

I wypijać słodki zapach,

Niczym kielich wina.


Napełniam się w czas słoneczny,


W pogodę,


Przeżyciami radosnymi,


Jak miodem.


Zbieram promyk po promyku,


Zbieram kroplę do kropelki,


Na dni smutne,


Na dni puste,


Na wypadek wszelki.

Jak w bezpiecznym, ciepłym ulu,

Tak w sercu zamykam

Smak przygody, uśmiech szczęścia,

Co tak łatwo znika,

Cień kochania zapatrzony

W gwiezdne niebo pragnień

I beztroski urok lata,

Zanim w jesień spadnie.

Zimą zejdę na dno serca

I zapachnie sadem,

Pośród skarbów pozbieranych

Na wszelki wypadek.



Napełniam się…

